
Responsum ex parte SR Mttis 

 

[b.m.d.] 

 

Uzależnienie kontynuowania ewakuacji wojsk saskich od wypełnienia postanowień traktatu.  

 

 

k. 179 

 

Warunek przywrócenia władzy hetmanów nad wojskiem, przypomnienie, że listy 

przypowiednie należą do uprawnień królewskich, opowiedzenie się za amnestią. 

 

 

k. 179v. 

 

Dalsza część diariusza, 9 listopada. Odebrano pocztę z uwagami marszałków konfederacji 

odnośnie do regulaminu płacy dla wojska. Doniesienie, że winni zajść w Częstochowie 

stawili się na sąd. Zapowiedź, że inni oskarżeni postąpią podobnie. Biskup kujawski domagał 

się uwzględnienia uwag królewskich w traktacie. 10 listopada plenipotenci królewscy wysłali 

odpowiedź na uwagi marszałka Ledóchowskiego do traktatu. 12 listopada nadeszła 

odpowiedź marszałka. 

 

 

k. 180 

 

Dalsza część diariusza, 13 listopada. Rozpoczęła się sesja – bez udziału mediatora, który po 

zakończeniu traktatu przestał na nich się pojawiać. Czytano list od marszałka 

Ledóchowskiego. Starosta bełzki przekazał informacje, że wbrew ordynansom Dołgorukiego 

gen. Rönne coraz głębiej zapuszcza się w głąb Rzeczpospolitej, wybierając przy tym srogie 

kontrybucje. Marszałkowie odmawiają ratyfikacji, dopóki wojska rosyjskie się nie wycofają. 

Domagano się wpisania do traktatu m.in. ewakuacji wojsk moskiewskich oraz skrócenia 

czasu na ewakuację Sasów do 25 dni i ograniczenia ich liczby w gwardii królewskiej.  

 

 

k. 180v. 

 

Postulat dotyczący odroczenia sądów nad adherentami szwedzkimi oraz tego, żeby nie 

toczyły się one w Saksonii. Strona królewska odpowiedziała na żądania konfederatów. Prośba 

konfederatów o interwencję króla w sprawie wojsk moskiewskich oraz bardziej skrupulatne 

przestrzeganie zawieszenia broni przez wojska saskie.  

 

 

k. 181 

 



Biskup kujawski zarzucił konfederatom próbę odstąpienia od podpisanego traktatu. W 

imieniu króla, który nie zezwala na żadne zmiany, radził przyjąć go w obecnym kształcie albo 

odrzucić. Co do wojsk moskiewskich, nie sposób załączyć zapisu o ich wycofaniu, bo traktat 

nie był podpisywany z Rosją. Trzeba się starać, aby odebrać pretekst do interwencji i 

ratyfikować ustalenia pokojowe.  

 

 

k. 181v. 

 

Biskup kujawski zaproponował w imieniu króla czas ewakuacji wojsk saskich, ale nie o tyle 

dni, ile wnosili konfederaci, odrzucił m.in. roszczenia konfederatów wobec składu 

narodowościowego gwardii królewskiej, ograniczenie możliwości stanowienia odrębnych 

podatków przez pospolite ruszenie.  

 

 

k. 182 

 

Biskup kujawski wytyka słabość propozycji konfederatów, aby sądzić sprawy konfliktowe na 

sejmach, gdyż one mogą być zerwane. Co do propozycji, aby sądzić w Warszawie, również 

trudno się na to zgodzić, ponieważ król może zechcieć rezydować np. na Litwie. Wystarczy 

przyjąć, że nie będą się odbywać w Saksonii. Zarzuty, że konfederaci sprzeciwiają się 

artykułom o innowiercach, chociaż wcześniej tę sprawę przedyskutowano wyjątkowo 

dokładnie. Wszczęła się dyskusja, że dawniej tak ostrych praw wobec szlachty innowierczej 

nie było. Biskup kujawski opowiedział się za przyjęciem pełnej amnestii albo żadnej.  

 

 

k. 182v. 

 

Biskup krakowski skarżył się na poszczególne województwa, które samowolnie wybierają 

podatki, zwłaszcza województwo krakowskie, które bez zgody króla sprowadza do miasta 

garnizon i tworzy komisje do spraw żup. Następnie odniósł się do przyszłości konfederacji 

sandomierskiej oraz zobowiązania sądzenia przez feldmarszałka Flemminga winnych 

nadużywania prawa wojennego. Deputaci królewscy prosili plenipotentów królewskich, aby 

wnieśli instancję do króla w sprawie ich postulatów oraz reakcji na wkroczenie wojsk 

rosyjskich.  

 

 

k. 183 

 

Postanowiono prosić Dołgorukiego o wyjaśnienie działań wojsk gen. Rönnego i przypomnieć 

dane wcześniej gwarancje wycofania rosyjskich żołnierzy. Następnie poruszono kwestię 

wypłat dla wojska. Wojewoda podolski zdecydował, że do tych kwestii nie został 

wyznaczony. Zapowiedział swoją rezygnację z tej części rozmów. Biskup kujawski namawiał 

go na zmianę zdania. Sam opowiedział się za systemem wypłat bezpośrednio od szlachty do 

żołnierzy, bez weksli.  

 

 



k. 183v. 

 

Za przykładem wojewody podolskiego od dyskusji nad płacą dla wojska od dyskusji 

zdystansowali się przedstawiciele Wielkopolski oraz Litwy, odwołując się do decyzji 

marszałków konfederacji. Biskup kujawski przekonywał, że omawiana sprawa stanowi 

fundament traktatu, bez niej nie może zostać przyjęty. Rozpoczęła się ostra dyskusja nad 

proponowanymi w tej mierze rozwiązaniami. Zarzuty, że mogą one godzić w wolności 

szlacheckie, w tym liberum veto.  

 

 

k. 184 

 

Sesja została odroczona po sporze o wybieranie podatków na wojsko. 14 listopada komisarze 

konfederacji odebrali list marszałka Ledóchowskiego, aby po omówieniu traktatu nie wdawać 

się już w dyskusje należące do sejmu. 15, 16 i 17 listopada sesje się nie odbyły. Pogłoski o 

zbliżaniu się Józefa Branickiego do Warszawy zaalarmowały w międzyczasie plenipotentów 

królewskich, którzy zagrozili kontrakcją wojsk saskich. 19 listopada konfederaci zaprosili 

stronę królewską na sesję.  

 

 

k. 184v. 

 

Wojewoda podolski poskarżył się na wybieranie przez Sasów kontrybucji, zapowiedział 

przybycie marszałków do Warszawy, prosił o wsparcie króla przeciwko inwazji 

moskiewskiej, nie potwierdził wiadomości o zbliżaniu się Branickiego do stolicy, dopominał 

się rekompensaty dla osób, które ucierpiały na skutek działań wojsk saskich. Biskup kujawski 

wyraził radość z przyjęcia traktatu oraz nadzieję na rozmowy w spornych kwestiach, np. 

wybierania podatków dla wojska.  

 

 

k. 185 

 

Biskup kujawski uznał, że zbliżanie się regimentarzy do Warszawy stanowi obrazę dla króla. 

Powtórzył pogłoski o nowych związkach wojskowych. Wobec inwazji moskiewskiej 

zaapelował o jedność i więcej wzajemnego zrozumienia. Zrzucił winę za ten stan rzeczy na 

opieszałość konfederatów w przyjęciu traktatu. 20 listopada konfederaci naradzali się we 

własnym gronie. Plenipotenci królewscy wysłali im swoje punkty do traktatu, m.in. 

postanowienie o podatkach na nowy komput wojsk polskich i litewskich, wysłanie listów 

przypowiednich na nowy komput wojska przez króla, rozkazy królewskie do wojsk, pod jaką 

mają iść komendę. 

 

 

k. 185v. 

 

Plenipotenci królewscy zażądali uwzględnienia w postanowieniach komisji ułożenia 

konstytucji dla sejmu, który bez dyskusji, aby nie doszło do zerwania, w ciągu jednego dnia 

powinien je uchwalić. Ponadto domagali się rozwiązania konfederacji wojskowych. 21 



listopada król na znak dobrej woli rozkazał wojskom saskim opuścić Pragę, aby dać 

swobodny przejazd marszałkom konfederacji. 22 listopada do Warszawy przybył 

Ledóchowski w towarzystwie m.in. Branickiego. 23 listopada konfederaci odbyli naradę i 

opracowali listę pytań do dworu w kwestii terminu zwołania sejmu, ewakuacji wojsk saskich i 

moskiewskich, spraw podatków na wojsko oraz sądu skarbowego.  

 

 

k. 186 

 

Dalsza część diariusza, 24 listopada. Na audiencji u króla wojewoda podolski prosił króla o 

odpowiedź na wystosowany do niego poprzedniego dnia memoriał. Prosił o ewakuację wojsk 

saskich oraz wpłynięcie na wycofanie wojsk rosyjskich. Odpowiedzi udzielił kanclerz, 

mówiąc, że z ostatecznymi decyzjami król oczekuje na zamknięcie sprawy traktatu oraz jego 

wprowadzenia w życie. Odpowiedź na memoriał konfederatów dano pisemnie po audiencji.  

 




































